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W torek .

Ju t ro ,  Znalezienie S. K r z y z a . 
Imieniny Najjaśniejszej PANI.

Onegdaj w Kościele Archi-Katedralnym Śgo J a n a , 
w czasie S.ummy, wykonane b y ły  przez Ork iestrę  i 
śpiewy, dzieła I l a jd e n a  i W e r d e g o —  W  Kościele 
X X . A u g u s tja n ó w ,  Orkiestra  i śpiewy, złożone z Ama­
torów , wykonały Mszę in C. N r4 ,  kompozycji Cheru- 
b in iego , Graduale Józ: A ch tla , O fertorjum  j a n s a . —  
\N Kościele P P .  S a k r  a m e n  tek, Amatorowie Członko­
wie Arcy-Bractwa, w czasie Summy, wykonali muzy­
kę Mszy E ls n e r a  i Benedictus R o ssy n ie g o .—  W  Ko­
ściele p o -P (m liń skim , jako w Uroczystość Pięciu Ran
ZBAW ICIELA, Amatorowie i Artyści,  w czasie W o- 
‘ywy, wykonali muzykę Mszy S zy d e rm a je ra ;  w cza­
sie Summy H a jd e n a .  _ ,

t N .PAN udzielić r aczy ł  na przedstawienie JO .Xięcia  
N a m i e s t n i k a , rangi:  S e k re ta r za  K oleg ja lnego:  T ł u ­
maczowi Komisji R. S. W . i D. Alexandrowi A szp e rg e r ; 
Sekretarzowi lej kl:, Lud: K olsdorf;  Sekretarzowi 2ej 
k , :» Błaż: K liń sk iem u ;  Sekretarzowi Wydz:, Alexand: 
K ossakow skiem u;  Dziennikarzowi, Anto. M ich a ło w ­
skiem u, i Sekretarzowi 2ej kl:, G lińsk iem u;  p. o. Se­
kretarza Rządu Gub: Warsz:,  Anto: M oraczew sk iem u;  
Rachmistrzowi tegoż Rząd u Gub:, And rz: IV isn iew sk le- 
m n;  Sekretarzowi Biura P tu  Sieradzkiego, Eraz: B a r ­
toszew skiem u; AdjunktoWi Rządu Gub: Radomskiego, 
Lenkiew iczow i; Pomocnikowi Naczelnika Kancel: tegoż 
Rządu Gub:, Januszkiew iczow i;  Budowniczemu I tu 
Przasnyskiego, Iżyck iem u;  p. o. Nadrachmistrza Rządu 
Uuber: P łockiego, K rokow skiem u;  Archiwiście tegoż 
Rządu Gub: Sm oliń sk iem u;  Poborcy Kassy dochodow 
Skarbo: m. W arszawy, M oldenhaw er; Dziennikarzowi 
Magistratu m. W arszawy, W aw rz: B a g iń sk ie m u ; p .o .  
Naczelnika Sekcji Kontroli w Dyrekcji Poczt , U la te jj, 
P- o. Archiwisty tejże D yr: ,  S o w iń sk iem u ;  Budowni­
czemu tejże D yr: ,  P erk o w sk ie m u ;  Sekretarzowi le j  
kl: wKom: Rz: Sprawie:,  B  ichnie w ieżow i; Sekretarzowi 
2«j kl: w tejże Komisji, Z a b o ro w sk iem u ;  p. o. Pomoc: 
Dyrek tora  Kancel; Kom: Sprawie:,  Sekretarzowi lej 
kl:, B orkow skiem u;  Podsędkowi Sądu Pok: w Kaliszu, 
N ow ińsk iem u;  Podsędkowi Sądu Pok: w Łom ży, B ie ­
lińskiem u;  Sekretarzom le j  kl: Kancel: Kom:Sprawie:, 
P io trow skicm u  ; C horom ańskiem u;  Dziennikarzowi 
tejże Kancel;, K ra u se m u ,  i Pomocn: Archiwisty, W e r ­
nerow i;  Nadieśnemu Leśnictwa Pabianice, W  ojczym  
sk iem u;  Nauczycielowi języka Polskiego w wyższej 
Szkole realnej w Kaliszu, K in ick iem u ;  Nauczycielowi 
języka Rossyjskiego w tejże Szkole, Sekretarzowi Gub:, 
P ie ka rsk iem u , ze starszeństwem od dnia w ysługi p rze­
pisanego terminu w  dotychczasowym stopniu; M łod­

szemu Nauczycielowi językaRossyjskiego w Gimn:Gub: 
w P łocku ,  Szenszurinow i;  Adjunktowi Komisarza Cyr: 
2<ro Warsz: Pol: Wykonaw:, Sekretarzowi Gub: B uka-  
c iń s lie m u ;  Adjunktowi Komisarza Cyr: lOgo tejże 
Policji, K w asiborsk iem u;  Adjunktowi Komisarza tejże 
Polic j i ,  M a cie jew sk iem u ;  Sekretarzowi Oddz: Pasz­
portow ego w  Zarządzie Ober-Policmajstra m. Warsz;,  
L a ssa u d ;  Asesorowi W ydz: Kontr; Służ:,  C hrzanow ­
sk iem u ;  Rachmistrzowi Zarządu Ober-Policmajstra m. 
Warsz:, Jarockiem u , i Naczelnikowi Stołu Warszaws: 
Komisji Kwatern:, L a u fe ro w i.

Rada Administracyjna, na posiedzeniu swojem, dnia 
6/i3lvwietnia r .b . ,  zatwierdziła mianowanych przez Ko­
misję Rz: Spraw  W . i D.: Pomocnika Naczelnika Kon- 
celarji w Rządzie Gubernjalnym Radomskim, W inc: J a ­
nuszkiew icza , pełniącym ob: Pomocnika Naczelnika P tu  
Miechowskiego, i Rachmistrza W ydziału W ojskowe- 
eo  w Rządzie Gubernjalnym Lubelskim, Joz: D o m a ń ­
skiego, pełniącym obowiązki Adjunkta Igo  w tymże 
Wydziale i Rządzie Gubernjalnym.

Burmistrzem miasta P oddębic  (w Pcie Łęczyckim), 
mianowany został P . Alexander Szulczew ski. _

W d .2 9  z .m .  rozsta ł się z tym  światem, przezy wszy 
lat 90, ś .p .  Józef Z aborow ski, b. Porucznik b. W . P.,

E 'ponowionem zostało przez W ładzę  Policyjną roz- 
norzadzenie, aby rynny do ścieku wody deszczowej, 
p r z y  wszystkich domach tak rządowych jak  i prywa-
tnych, do samej ziemi j iy ły  urządzone, i ciągle w  do-
b ry m  stanie u t r z y m y w a n e .

O ru ch u  i  postępie ubezp teczenntchom osci od ognia. 
Z końcem Mca 'M arca r .  b., ubezpieczenia ciągłe ■ 
czasowe ruchomości od ognia, po potrąceniu ubezpie­
czeń uby łych  w tymże M cu ,  w ynosiły  summę rubli 
sr. 31,816,306, z której Dyrekcja Ubezpieczeń p o rę ­
czyła straty  do summy rs. 23 ,387,747. W  tej liczbie 
znajdowało się ubezpieczeń c iąg łych  5,407 na summę 
rs. 28,694,874, z poręczeniem s tra t  do summy rubli 
s r .  20,968,188, i z op ła tą  składki rocznej rs. 164,115
k. 12. W ciągu upłynionCgo Mca Kwietnia r. b., D y­
rekcja przyję ła  ubezpieczeń ciągłych i czasowych r u ­
chomości od ognia na summę rs. 1,231,727, z porę­
czeniem s tra ty  do wysokości summy rsr.  8bo,0U/. 
Potrącając z tej ilości ubezpieczeńia czasowe (k tóryc 
stan z powodu upływ ania terminów ubezpieczeń 
przednio umówionych jest zmienny), samych u e*P'  
czeń c iąg łych ,  między któremi znajduje się j**U\ . , 
ubezpieczeń zboża i inwentarzy w dobrach z**- >
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Dyrekcja przyjęła 219, na summę rs. 1,075,319, z po­
ręczeniem straty  do wysokości summy rs. 759,726, i 
oznaczeniem składki rocznej w summie rs. 6,487 k .96 . 
Doniesiono o 20 pogorzelach ruchomości; za straty  zaś 
7, tych pogorzeli i z poprzednich, już rozpoznane, 
Dyrekcja przyznała w ciągu tegoż Mca wynagrodze­
nia za 14 pogorzeii rs. 15,322 k. 10.

Szczęśliwe to babki, te wielkanocne babki, bo się nic 
nie starzeją . Onegdaj jako w dzień P rzew odniej Nie­
dzieli, w kilku domach zastawiono jeszcze stoły świę- 
tonem , a zdawało się że ciasto wczoraj dopiero z pieca 
wydobyte. W szystko to winniśmy staraniu i sekretom 
naszych miłych gospodyń, bo trzeba wiedzieć, że te 
Panie mają mnóstwo pod tym względem sekretów i se- 
krecików . Onegdajsze zebrania stanowiły że tak rze­
kniemy, pew ien rodzaj odrobienia bardzo przyjemnych 
zaległości; uważaliśmy tylko że w pomoc święconemu 
przychodziły już i kotleciki i szparagi, a to wszystko 
dla rozmaitości, która jest duszą wszelkich ziemskich 
uciech i przyjemności. Pomimo jednak tego wszystkie­
go były jeszcze i święcone en fo rm e  z całą pierwotną 
wystawą i przepychem, a nawet na jednem z nich zda­
rzy ło  nam się widzieć nieskończoną ilość symbolicznych 
i mitologicznych figurek cukrowych, które chcąc opi­
sać, pożyczamy w części słów  wielkiego poety:

Grał na c jtrz e  A pollo , m iał z  konfitur w łosy,
C eres zaś z  czekolady piastow ała k łosy,
N e p tu n  trójzębuy odzian w lukrowane szaty,
Jow isz  w zapale miota pioruny z cykaty .
M a rs  z m akaroników , oczami pozera,
B a ch u s  się w śród butelek wspaniale rozpiera ,
W e n u s  m arcepanow a, wdzięk je j niezrów nany,
G ra cye  z  owczego sera, liu p id o  maślany.

W  składzie nut muzycznych F . Spiess i spółki przy 
ulicy Senatorskiej N r460, nabyć można następujących 
nowych d z ie ł: J. Nowakowskiego Romans na fortep:, 
ofiarowany Pannie Helenie Berends', z ł 2 '/z. D ietri­
cha Sycyljanka, sztuczka salonowa na fortep:, ofiaro­
wana PannieAgniesz: G erstfeld; zł.3  Tegoż, Śpiew bez 
słów  na fortep:, ofiarowany Pannie Józ: Smoczyńskiej; 
z ł. 2 ‘/z.

W  odbytem wczoraj w Banku Polskim losowaniu 
Obligacji cząstkowych, wyciągnięte zostały do spła­
cenia, następujące Numera Serji tychże papierów pu­
blicznych: 54, 59, 77, 130, 205, 282, 324, 537, 609, 
713, 807, 1070, 1164, 1528, 1583, 1756, 1827, 1974, 
2102, 2115, 2119, 2129, 2353, 2379, 2417, 2910.

W czoraj około w pół do lszej po południu upadł 
tu  grad dość mocny; uskarżają się niektórzy że kwia­
tom na drzewach owocowych zaszkodził.

Osoba, która dnia 29go z.m. wyjechała z M. Góry 
K a lw a r ji, złożyła w Redakcji Kurjera zł. 6 g r. 20 
dla Starców i Ivalek w tcuiże Mieście.

W krótce w Teatrze Rozmaitości, daną będzie oryg: 
Home: ze śpiewkami w 2 aktach Okrężne.

Do strat dotkliwych pierwszych miesięcy roku bie­
żącego, należy zgon szanownego Kapłana, ś. p. Xiędza 
Kazimierza B iesch, Kanonika honoralnego Katedry 
Lubelskiej, Proboszcza Parafji w Końskiej-woli, ozdo­
bionego orderem Ś g o  S t a n i s ł  a w a  III kl:, k tóry w koń­
cu Lutego r .b .  świat ten pożegnał. Xiądz B iesch, 
z wielkiem staraniem utrzym yw ał Kościół Parafialny 
pieczy jego poruczony, i u tw orzył przy nim wzorową 
orkiestrę i chóry, z kilkudziesięciu osób złożone, zna­
ne pod nazwą Orkiestry Końskowolskiej. Szanowny 
Rektor Elsner, napisawszy przed niedawnym czasem 
utw ór re lig ijny , dedykował go teraz zgasłemu Ka­
płanowi, tyle gorliwemu orozkrzewianie muzyki ko­
ścielnej.

W  dniu 1 z .m . niewyśledzem dotąd zbrodniarze na 
drodze z Kromołowa doPilicy, zabili jadącego bryczką 
człowieka, i zabrali pieniądze w ilości rs. 160 przy nim 
znajdujące się.—  W dniu 6 z. m. we wsi Dombrowicy 
Pcie Lubelskim, włościanin ió tcfB orów , wychodząc pi­
jany z karczmy, zabił przypadkowym sposobem drzw ia­
mi 4ro-Ietnią dziewczynkę.—  Były pożary we wsiach: 
Borkach-Kossach, Chmielówku, Czerniejewie, Kona- 
rzewie, Lipnikach, W ęczławce; na folwarku Żelechów, 
w k o l o n j i  Augustopolu, na przedmieściu nowej osady Za­
mość, oraz gminach: Gcścieńczyce i Łaziskach.

A nglja . —  W ice-Król chiński w Kantonie K iing, 
uwolniony jest ze służby, z powodu nadwerężonego 
zdrowia; Europejczykowie ubolewają nad jego wyjaz­
dem, gdyż AiHwgjakkol wiek nie szczery w swoich ukła­
dach, przynajmniej by ł przekonany o konieczności u- 
trzymania stosunków pokoju z mocarstwami Europy.

A u strja . —  Nie tylko eytadella Tryesta została u- 
mieszczoną w kompletnym stanie obronnym, i na długi 
czas zaopatrzoną w zapasy żywności i amunicji, ale też 
baterje nadbrzeżne wzmacniają, tak, iż nie ma więcej 
obawy o atak ze strony m orza.—  I z Wiednia w ysła­
no ochotników do Xztwa Szleswigskiego Kanclerz
nadworny Ziemi Siedmiogrodzkiej Baron Josika, o trzy ­
mał dymisję.

D an ja  Minister wojny Czerning, w rozkazie
dziennvm z dnia 20go z. m. pochwala zapał, odwagę i 
karność duńskiego wojska, zachęca przytem naród do 
zniesienia obecnych wysileri, ponieważ wkrótce udo­
wodni się sympatja Mocarstw dla Danji. —  Rezer­
wa zwołaną jest do służby czynnej Do Szleswiga
w ysłano świeże posiłki. —  W ysłano kilka okrętów 
wojennych ku północy, dla zabierania statków nie­
mieckich i ostrzeżenia duńskich aby nie zawijały do 
Niemiec.

E g ip t . — Ibrahim  Basza 2go z. in. w rócił ang: pa-
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rostatkiem Odin do Alexandrji; M tim e d  A li  w rócił 
nazajutrz parostatkiem francuzkiin A lexander; W ice­
k ró l Wylądował niebawem i świetnego doznał p rzy­
jęcia w swoim pałacu R a s el T in . Chociaż zdrowie 
Jego polepszyło się nieco, po długiej jednak naradzie ze 
swoją rodziną i Baszami, oraz za zniesieniem się zRon- 
s,,lami, poruczył zarząd kraju rejencji pod przewo­
dnictwem Ib ra h im a  Baszy, i postanowił, że admini­
stracja będzie dalej prowadzoną pod imieniem W ice­
króla, aż jdo jego jozdrowienia. Nowina ta zyskała 
zadowolenie powszechne.—  D yskredyt w Alexandrji 
doszedł najwyższego stopnia.

F rancja . —  Jenerałowie S zra m m  i K orte  przy- 
jęli służbę jako członkowie Komisji obrony kraju, 
w miejsce Jenerałów Bedeau  (Bedo) i Oudinot (Udy- 
n°), którzy  przyjęli dowództwo w armji alpejskiej.

N iem cy. — Anglja ofiarowała Prussom swoje po­
średnictwo w sprawie szleswigskiej; na to odpowie­
dziano, że wojna prowadzi się w skutek uchwały sej- 
mu związkowego, przeto propozycje uczynić należy 
W Prankforcie n. M. —  Strata Prusaków w bitwie 
Pod Szleswig nie była tyle znaczną, ile głoszono; pu ł­
ki 20ty i 31szy ogółem utraciły  150 do 200 ludzi, mię­
dzy niemi 50 w zabitych.

P russy. W ro cła w , !8go K w ietn ia . —  Czytamy 
w Oazecie JFrocławskiej'. Następne wypadki podaje- 
my do wiadomości, by Publiczność fałszywemi rapor- 
k*mi nie dała się uwodzić: 1) Dla utrzymania pokoju 
* Porządku w części kraju mnie powierzonej, urządzo- 

, ne>ni zostały kolumny ruchome, k tóre przebiegały 
okręgi we wszystkich kierunkach; zjawieniem się 
UsPokoiły dobrych lub przestraszonych mieszkańców, 
»Wst r zymj  wały złych odbezprawiów. Podobna kolu- 
,nna miała ruszyć z Ostrowa do Aldenau w d .22  b. m. 
^ W ie lk ie j  Topoli spotkała ona zbrojnych hersztów, 
którzy wezwani do rozejścia się, nie chcieli temu zadosc 
!*c*jnić. T łum  ten został rozpędzony przez 20tu 

uzarów przy kolumnie znajdujących się. Rozpędzeni 
Scoronili się do domów, z których dawali ognia i ranili 
W r ękę jednego żołnierza od piechoty. Sprawca został 
^strzelony, dwaj inni ranieni. Wzięto 24 jeńców.
V Doszło do mojej wiadomości, że w miasteczku Al- 

leiacem 0 2i / t mili ztąd, zgromadziła się zbrojna 
, and? Powstańców i tam chciała się okopać. Ponieważ 
10 tn’ejsce na mocy konwencji, zawartej pomiędzy Je- 

a W illisen  a ich dowódzcami w d. 11 M arca,nie 
•  ̂ °, na*oaczone do formowania się ich wojskowego, 
ja zas chciaiem uniknąć starcia się kolumny przezemnie 
? 4 rowa d0 ^ ijenau  wyprawionej, przeto w dniu 22 

.m. wysj ałem Q(|(]ział strzelców z lOcią kirasjerami 
aime, u 1̂  ppgefconanja sję o prawdzie. Dowódzca od- 
1 u Widzi trzy mosty prowadząee do Aldenau przez

rzeczkę Bartseh zerwane, na wstępie do miasta baryka­
dę obsadzoną strzelcami. Objawia zdziwienie z podo­
bnych nieprzyjaznych demonstracji, zada zniesienia 
zawad z wstępu do miasta, ale na to odpowiadają mu 
dumnie zakazem wchodzenia do miasta i to popierają 
w ystrzałam i.— Rozpoczęła się walka, w czasie której 
zebrało się kilka tysięcy powstańców z kosami. S trzel­
cy musieli na chwilę zawiesić walkę przeciw miastu, by 
rozpędzić kupiących się powstańców. Dwóch ciężko 
ranionych strzelców jako zabitych zostawiono na placu 
bitw y. Gdy strzelcy wrócili p id  miasto, znaleźli sw o­
ich kolegów wprawdzie przy życiu, ale straszliwie po­
kaleczonych. Jeden miał 18 cięć kosą w głowę, prze­
rżnięto mu usta od ucha do ucha, zabrano im wszystek 
ubiór. Oprócz tych dwóch ranionych strzelców, jeden 
by ł ranionym lekko, oraz dwa konie kirasjerskie. Po­
wstańcy mogli mieć sto zabitych i ranionych, cofnęli 
się do Rakowa. Moi waleczni strzelcy, bohaterską 
bitwę w ytrzym ali.—  3) Ponieważ powstańcy w tak 
haniebny sposób złamali układ z niemi zawarty, nie 
moo-łem ich przeto znosić w miasteczku Raków, leżą- 
cem tylko o 1*/+ mili od Ostrowa, gdzie mam garnizon. 
Udałem się zatem z częścią mego oddziału w nocy z2o  
na 26 do Rakowa: przybyłem  tam o 4tej rano. Na sku­
tek  mego rozkazu, wojska stanęły około miasta na od­
ległość strzału  karabinowego; miałem zamiar skłonić 
dowódzcę powstańców do dobrowolnego złożenia bro ­
ni. Rozpoczęli oni natychmiast bitwę, k tóra jednak po 
godzinie skończyła się; powstańcy zostali z miasta wy­
parowani, pędzeni aż do wioski Skrzebowo na drodze 
do Pleszewa; wzięto im 56 ludzi i 29 koni. Moje woj­
ska maja 2ch zabitych i Igo oficera, Porucznika R ott- 
kirch  z Igo pułku kirasjerów, 5c.u ludzi ranionych. 
Z zabitych kirasjer, k tóry  spadł z konia, został w naj­
straszniejszy sposób zamordowanym. Zostający w mo­
ich rękach Polacy ranieni i jeńcy, mogą pow iedzieć, 
czy najmniejszej krzywdy doznali od moich żołnierzy. 
 Krotoszyn 27 Rwiet: 1848   Pułkow nik Komen­
dant 4go pułku huzarów i dowodzący oddziałem Ogo 
korpusu armji, stojącym w W'ielkiemXięztwie Poznań- 
skiem. (podpisano) von R onin .

W łochy. —  W ichrzyciele korzystając z nieobecno­
ści wojska w Rzymie, usiłowali tamże wzniecić niespo- 
kojności; 4rech hersztów aresztowano.— Rządpapiez- 
ki uznał bankocetle za monetę legalną, i uwolnił Bank 
od obowiązku wymieniania tychże papierów.

Rozmaitości. ■— Gaetano D onizetti w r. 1842, mia­
nowany Kompozytorem nadwornym i Kapelmistrzem 
w Wiedniu, dawniej Profesor kontrapunktu przy kon- 
serwatorjum  w Neapolu, urodził się r. 1797 w Berga­
mo. Kompozycji uczył się u Simona M aya, a 
nie u Maltei w Rzymie. W róciwszy w r. l S i o  o er-
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gamo, przywiózł jfcko pierwsze o w o c e  swojej pracy 
kilka uwertur, kwartetów skrzypcowych, mszy i mu­
zyk kościelnych. 1 dla niego świetne powodzenie Ko- 
tyn iego , miało tyle ponęty, iż postanowił w równym  
zawodzie równą zjednać sobie sławę. Pierwsza jego  
próba, opera E n r ic o , nie była bez zalet, i kierune  ̂
przyszłych jego prac ustaliła. Nastąpił po niej d rug! 
szereg oper z rozmaitem powodzeniem, jako t o : »Na- 
pój miłości,” »Marino Faliero,” »Anna Bolena,” _»Be- 
lizariusz,” nCórka regimentu;’/  które po większej czę­
ści pisane były  dla teatru w Paryżu, i uczyniły inne 
D onizelłego  głośnem w całym świecie muzycznym. 
Pomimo braku oryginalności i nowości w obfitych jego  
ptworach, zaprzeczyć mu nie można łatwości i bie­
głości w spajaniu w przyjemną całość kompozycji w ła ­
snych i cudzych. Również przyznać mu należy, że je ­
go harmonja i instrumentacja nie są tak czcze i bez zna­
czenia jak u innych kompozytorów włoskich. Po B e- 
linirn, bv ł  on najznakomitszym włoskim kompozytorem 
i g łow ą nowszej szkoły włoskiej, chociaż nie nadał jej 
nowego kierunku, ale raczej sprawił tylko lekką mo­
dyfikację w muzyce włoskiej przez Rossyniego  na no­
wym  umieszczonej torze. D onizetti wszakże zostanie 
nieodżałowanym u lubowników muzyki tkliwej i roz­
rzewniającej; na wszystkich scenach wszystkich zna- 
czuieiszy ch stolic niezatarłem b ę d z i e  wrażenie spraw io­
ne przez jego B elizaryn sza  i B u cję  z  L am erm ooru . 
Biedny D onizetti właśnie owa tkliwość i rzewność srod 
0 n roniu pracy nadwątliły jego umysł, który gas ł igas ł  
powoli, jak przebrzmiewający elegijny g io s a d a z ja ,  
aż skonał wycieńczony, bez v.bracji, bez echa. brat 
D onizelłego  , jest naczelnikiem orkiestry wojskowej 

. Sułtana A b d u l-M ed szy d a .

PR7.YJECHALI do WARSZAWY.
Czarnocki Józi Oby: z Maczki; Essen Alex: Oby: zBorkow; Jelski 

VViod: Hr: z Częstochowy; Kołątaj Jan Obyw.- z Wołki; Kolb Ant: 
Eap: z W łocławka; Lubomirski Eug: Xżę z Częstochowy; Lubień­
ski .Stan: lir: z Węgrowa; Ofenberg Jene.-Lejt: z ; hrasnegostawu; 
ł>otocki Ant:Tajny Radca, Senator, z Szumki; Rydzewski Miko: b. 
Pułko: z Peterśb:; Szczawiński Paw: Oby: z Zgierza; Wielhorski 
J a n  lir. z Krasny; Złowoszewski Urzęd: z  Petersburga; Zylaj Pułko. 
z B rześcia-L itew skiego. (O. P.)

U O rarE SIE W IA .
1) DZIERŻAW Ą z 3ch Folwarków  : Gospodarstwo p łodozm ien- 

ne, grunta w  w iększej części pszenne, w ysiew u  ozim iny korcy  380, 
p o . 11 m ieszkalny murowany now y, zabudów ąnianow e i opał. D zier­
żaw a może być na lat kilkanaście, w Gub: i Pow: P łock im , po lto - 
r y  m ili od W is ły , m iędzy W yszogrodem  aP łpck iem ,—  2) DZIER- 
ż  VWA Z. 3cli Folw arków : Gospodarstwo płodozm ienne, grunta  
w  połow ie  pszenne, w y siew  ozim iny korcy 5 0 0 , M łyn w odny, dwie 
H isterie na trakcie pocztow ym , opał. Dzierżawa m oże być na lat 

kilkanaście, w Gub: i Pow: P łock im , półtory  m ili od W is ły .—  
iż l a i kl n o w y ż s z e  m ogą być podzielone.—  3 ) W, tychże dobrach  

°  7  a leść  p o m i e s z c z e n i e :  a) EKONOM obeznany z płodozm ien-
nćm 'gospodai stw em , k t ó r e m u  pow ierzona będzie jed yn ie  rolna

gałęż i inwentarz w 3ch dużych Folwarkach i będzie miał so.u.' 
podwładnych.—  t>) PISARZ prowentowy bezżeuny.—  c) RACH­
MISTRZ, który len zawód praktykował w znacznych dobrach, 
bezżenny. Wiadomość u Rządcy domu Nr 1346 lit: B, przy uli­
cy Mazowieckiej. Zgłoszenie się co do Oficyalistów, nie ma
miejsca, jak  ed 8 Maja r. b. , n- i - i

W dniu 29 z. m. przechodząc ulicą Senatorską na Bielańską, zgu­
bione zostały dwa PAPIERKI 10-rublowe. Łaskawy Znalazca, 
raczy takowe oddać za nagrodą, jeżeli tego żądać będzie, do 
Rządcy Hotelu Litewskiego.

t )  L0K4L Kawalerski umeblowany, o 2ch Pokojach, i Alkową, 
z Balkonem, na ulicę Miodową wychodzącym, jest od każdego cza­
su lub od S. Jana do najęcia; wiadomość przy ul: Miodowej, w Skła­
dzie Rękawiczniczym w środku filarów będącym; 2) zaś przy ulicy 
W ygoń obok Zakroczymskiej, Nro 2185, o jednym Pokoiku z Ku­
chenką- 3) Lokal o 2ch Pokojach i Przedpokoju; 4) Stajnia, Wo- 
zowniaz Górą, w którym to domu od S Jana rozmaite będą do na­
jęcia LOKALE na warsztaty fabryczne, a jeden szczególniej dla
Piekarza lub Rzeźuika przydatny.

WARSZTATY Tokarskie, wraz z potrzebnemi do tego rekwi­
zytami, sprzedane będą całkowicie lub częściowo, przez licy­
tacje z wolnej ręki, w dniu 3 Maja r. b. o godzinie 3cj po połu­
dniu, przy uk Alcxandrja Nr 2768. Wiadomość u Striiża., ^

J  W dobrach Donacyjnycli KOZIENICE, w Powiecie i G uber-1 
5 nji Radomskiej, wypuszcza się w Dzierżawę 3ch-letnią PRO-1 
i PJNACJA, składająca się z jednej Oberży z Zajazdem, Po- j 
X koiami gościnneini w meble zaopatrzonemi, Bilardem, z Na- ł 
i czyniami kuchennemi i Stołowizną, oraz Igo Szynku w m ic-ł 
J ście Kozienicach; po wsiach znajduje się 7 Szynków. Licytacja ;
I  w y d z ie r ż a w ie n ia  r z eczo n e j P r o p in a c ji, o d b ę d z ie  s ię  w  d n iu  ł  
ł la ty m  M aja r. b. o  g o d z in ie  lO tej z  ran a w  K an ce larji Do- » 
ł  m in ja ln ej w  K o z ien ic a ch . B liższa  w ia d o m o ść  w a ru n k ó w  k o n - i  
* tr a k to w y c h , k a żd eg o  czasu  i n a  k a żd e  żą d a n ie , w  w sp o -  >
|  ninionej Kancelarji może być żądającym udzieloną.

WERK MŁYNA deptaka, o 2cli gankach, w ruchu będący, 
z wszelkiemi przynależnemi porządkami, jest do sprzedania za po- 
mierną cenę. Wiadomość na miejscu pod Nr 924 przy ulicy

( pałacu Dembowskich przy ulicy Królewskiej Nr 1065, do­
stać można MLEKA i ŚMIETANKI doskonałej, za bardzo po-
m iern ą  cenę. W ia d o m o ść  u Struża.

2  Ouegdaj jadąc konno przez rogatki Marymonlskie do Mło- 
Igj) cin zgubiony został ZEGAREK złoty o 4ch kamieniach, 

z  ł a ń c u s z k i e m  podwójnym złotym. Łaskawy Znalazca raczy go 
oddać przy ulicy Krako:-Przedm: w domu Jagielskiego pod Nr 
435 na 2gie piętro od frontu, za nagrodą Zł. 50.

Pod Nr 2244 A, przy ulicy Nalewki, są od Sgo Jana r. b. do 
najęcia: 0, 7 i 8 POKOI, z Kuchniami angielskiemi i przyna- 
leżnościami; oraz dwa mniejsze LOKALE. Wiadomość tamże 
u właściciela.

NASIENIE Koniczyny czerwonej, w dobrym gatunku, świe­
żej, jest do sprzedania po cenie umiarkowanej, w domu przy 
ulicy Damclewiczowskiej pod Nr 619 i 20, na Im  piętrze. _

jjziś” rano ciepła stopni 2. Wczoraj w południe 4.
TEATR WIELKI. Dziś, zamiast G alganduclia, dany będzie 

M ovie- Christ o.—  Z powodu długości widowiska, zacznie się ° 
godzinie 6tej. —  Jutro, widowisko bezpłatne.

Jutro w handlu M ajewskiego przy ulicy Beduarskiej, n a  Śnia­
danie : Kurczęta, Raki, Szparagi, Polędwica, Pieczeń angielska, cie­
lęca i huzarska, Zrazy, Befsztyk, Potrawa z pulard, Kotlety, Rutry- 
kof, Zirpa szczawiowa, Rosół, Sztuka mięsa, i inne Potrawy-


